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Pani
Katarzyna Hall
Minister Edukacji Narodowej
Szanowna Pani Minister. Mam nadzieję, że mój poprzedni mail z połowy grudnia ubiegłego roku dotarł do Pani Minister. Wyrażałem w nim swoje obawy odnośnie braku projektu rozporządzenia umożliwiającego dzieciom sześcioletnim realizację obowiązkowego przygotowania przedszkolnego w formie nauczania indywidualnego, na dwa tygodnie przed wejściem w życie zmiany w ustawie o systemie oświaty w tym zakresie – o co od wielu miesięcy zabiegałem. Szczęśliwym zbiegiem okoliczności na początku stycznia taki projekt się ukazał, ale niestety, to dopiero projekt… Pozostaje wyrazić tylko żal, że projekt ukazuje się dopiero po wejściu w życie przepisów ustawy, która została przyjęta kilka miesięcy wcześniej, oraz mieć nadzieję, że konsultacje społeczne nie będą przedłużane i tym samym dzieci sześcioletnie, które z przyczyn zdrowotnych nie mogą uczęszcza do szkoły lub przedszkola, uzyskają możliwość spełniania ustawowego obowiązku im narzuconego.

Powodem mojego kolejnego pisma jest jednak inny temat – rządowe programy „funkcjonujące” w naszych szkołach… Cudzysłów nie jest tutaj przypadkowy,                                      a sygnalizowane programy to oczywiście rządowy program „Zero tolerancji dla przemocy                        w szkole” oraz drugi - “Monitoring wizyjny w szkołach i placówkach”. 
Historia programu „Zero tolerancji…” jest co najmniej enigmatyczna, co podkreślałem publicznie na etapie jego tworzenia. Media z ówczesnym Ministrem rozpoczęły dyskusję nad tym programem już w listopadzie 2006 roku, Posłowie przegłosowali budżet na cele programu w grudniu tego samego roku, a projekt programu ukazał się dopiero w styczniu roku następnego… Dziwiło mnie to od samego początku, tak więc już bardzo się nie zdziwiłem, kiedy w czerwcu roku 2008 nadal nie był podany do publicznej wiadomości tenże program wprowadzony uchwałą Rady Ministrów z marca 2008 roku. Dopiero po interwencji mediów, które poprosiłem o pomoc, program (nie natychmiast) został opublikowany                           w Internecie w sierpniu… Do tej pory nie był absolutnie nigdzie dostępny! Całość historii, łącznie z cytatami z prasy do odszukania na mojej stronie internetowej.

Celem mojego pisma, nie jest jednak opisywanie genezy programu, jak i zagłębianie się w jego ocenę - całkowicie zgadzam się tutaj z oceną Instytutu Spraw Publicznych                        i innymi, podobnymi. Kierując do Ministerstwa Edukacji Narodowej kolejne pismo, składam wniosek o jak najszybsze wycofanie rządowego programu „Zero tolerancji dla przemocy w szkole” z polskich szkół. Daję sobie takie prawo, naiwnie cały czas wierząc                 w słowa zawarte w preambule ustawy o systemie oświaty, że oświata stanowi wspólne dobro… A skoro tak, to każdy z nas powinien o to dobro się troszczyć. I z tej troski wynika mój wniosek. Wiele spośród już wykonanych założeń programu od samego początku budziło spory opór, ze sztandarowymi „mundurkami” na czele. W planach zawartych w programie pozostaje jeszcze sporo co najmniej kontrowersyjnych, według mnie szkodliwych zmian                   w prawie i propozycji, do realizacji których – biorąc pod uwagę funkcjonowanie programu – należy dążyć. Sztandarowy pomysł – „mundurki” w planach prawodawców ma ulec radykalnej liberalizacji, o co walczyłem od początku. To cieszy, martwi jednak, że zmian nie proponuje Ministerstwo Edukacji Narodowej a Posłowie… Moim zdaniem to wielka szkoda. Ministerstwo w przypadku przyjęcia takiej zmiany pozostanie jedynie realizatorem, a nie autorem takiego pomysłu. Koniec końców wyjdzie na to samo – dla mnie jednak nie…
Za wycofaniem programu przemawia także traktowanie terminów podsumowania monitoringu i ewaluacji programu zawartych w ostatnim rozdziale programu. Możemy tam przeczytać, że Minister Edukacji Narodowej w porozumieniu z ministrami biorącymi udział                 w realizacji programu, przedstawia Radzie Ministrów sprawozdanie z jego realizacji do 15 lutego każdego roku. Wcześniej każdy resort biorący udział w programie do 15 grudnia dokonuje oceny ilościowej i jakościowej programu a do 15 stycznia przekazuje                                  do Ministerstwa Edukacji Narodowej opracowane dane. Dyrektorzy szkół i organy prowadzące także są wskazane dokładnie w systemie sprawozdawczości i podsumowań… Nie jestem pewny, czy terminarz jest realizowany… A jeśli nie, to już z samego szacunku dla prawa i zobowiązań formalnych podejmowanych przez Rząd należałoby wycofać się z tego niefortunnego pomysłu jakim jest „Zero tolerancji..”, doprowadzając do uchylenia obowiązującej uchwały Rady Ministrów…
Kolejna sprawa, równie ciekawa dotyczy rządowego programu “Monitoring wizyjny                   w szkołach i placówkach”. Pech chciał, ze również zainteresowałem się treścią tego programu, który ma stanowić załącznik do uchwały Rady Ministrów… Ani treści uchwały, ani załącznika czyli programu nie odszukałem – nie ma jej nawet w spisie uchwał na stronie Rady Ministrów… Zwróciłem się – dokładnie tak samo jak w przypadku programu „Zero tolerancji…” z prośbą o pomoc w odszukaniu programu do Biura Rzecznika Praw Dziecka. Tam także, ponownie, nie byli w stanie mi pomóc – nie posiadają ani nie odszukali tego programu – odpowiedź sugerująca zwrócenie się do Ministerstwa Edukacji Narodowej                      i Premiera na mojej stronie internetowej. 
Aktami prawnymi regulującymi rządowy program “Monitoring wizyjny w szkołach                                i placówkach” ma być Uchwała nr 157/2007 Rady Ministrów z dnia 5 września 2007 r.                      w sprawie Rządowego programu wspierania w latach 2007 – 2009 organów prowadzących                      w zapewnieniu bezpiecznych warunków nauki, wychowania i opieki w publicznych szkołach                 i placówkach “Monitoring wizyjny w szkołach i placówkach” oraz stosowne rozporządzenie, które już zostało opublikowane. Rozporządzenie, które posiada już projekt zmiany, literalnie powołuje się na rządowy program „Monitoring wizyjny…” (projekt zmiany oczywiście także). Niestety, dokładnie tak samo jak w przypadku „Zera tolerancji…” dotarcie do gotowego programu a nie jego projektu jest niemożliwe! Czy jest możliwe podpisanie przez Premiera uchwały bez gotowego programu?! W państwie prawa chyba nie? Wierzę, że program gdzieś tam sobie jest, a jego publikacja oczywiście przypadkowo niedokonana. No bo poza tym, że stanowi od wielu miesięcy załącznik do uchwały, to powołuje się na nań źródło prawa jakim jest rozporządzenie. Co prawda latem ubiegłego roku MEN informowało o nie zakończeniu prac nad przywołanym programem (jego projektem), jednak uchwała została podjęta dopiero we wrześniu, po wspomnianej informacji, tak jak i rozporządzenie, które chyba nie może powoływać się na nieistniejące dokumenty?

Kończąc, proszę o bardzo poważne potraktowanie moich wniosków, ze szczególnym uwzględnieniem wycofania z polskich szkół programu „Zero tolerancji dla przemocy                         w szkole” i zastąpienia go działaniami skutecznymi, wspierającymi, podnoszącymi bezpieczeństwo uczniów i nauczycieli w sposób przyjazny, oparty na rzetelnej diagnozie potrzeb w tym zakresie. 
Oczywiście moja propozycja zawarta w przywołanym we wstępie mailu, dotycząca głębokiego zastanowienia się nad kondycją praw ucznia, praw człowieka w szkołach jest nadal aktualna.
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